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Drukiem  i nakładem  Drukarni N adw ornej W . Dcckera i S p ó łk i w  P ozn an iu . —  R edaktor od p ow ied zia ln y : N . K am ieński.

B e r l i o ,  d.  2 4 .  L u t e g o .  — Czas  od roc ze ni a  izb zbliża się. I zby  wcale  
n i e r o s p r a w i a j ą  nad  n a jw a ż n i e j s z e m i  p r o j e k t a m i  do  p r a w ,  na w s z y s t k o  p r z y ­
s t a ją .  S t r o n n i c t w a  ś p i ą  l u b  d r ze mi ą .  J e d e n  t y l k o  o bóz  G e r l a c h a  o k az u j e  
wi ę ce j  życ i a  i s po s o b i  s ię  na  w y p r a w ę  d o  E r f u r t u .  Zda j e  s i ę ,  ze i t am 
s p a ć  b ę d ą  s t r o n n i c t w a  o p o z y c y j n e ,  g d y ż  o p o z y c y a  w y b r a n a  na se jm n i e ­
miecki  n i ema  w  sobie  p i e r w i a s t k u  si ły.  — W  s k u t e k  u znan ia  asesora  Bu -  
c her a  p r z ez  są d  p r z y s i ę g ł y c h  za w i n n e g o ,  ko l leg i um s ą d o w e  u z up e ł n i ł o  
w y r o k  p r z ez  w y r z e c z e n i e  k a r y  na niego.  B u c h e r  został  s k a z a n y  na  u t r a t ę  
u r z ę d u  i na  4 5  mies ięcy d o  r o b ó t  f o r t ec znyc h .  B u c h e r  tego s ameg o się d o ­
puśc i ł  p r z e w i n i e n i a ,  co k i lku  i n n y c h ,  ale chc i ano  w ni m u k a r a ć  śmi ał ość ,  
z  j a k ą  w y s t ą p i ł  w  o b r on i e  s w o j e j ,  m ó w i ą c ,  że w p e w n y c h  p r z y p a d k a c h  
m o ż n a  s t a w ia ć  r z ą d o w i  o p ó r  c z y n n y .

Z  p r o w i n c y i  p r u s k i e j  zamieszcza  dz ie nn i k  N a t i o n a l  Z c i t u n g  
p o d  d n i em  2 2 .  L u t e g o  k o r e s p o n d e n c y ą  o u s p o s o b i e n i u  u m y s ł ó w  w  ogóle,  
j a k  n a s t ę p u j e .  »VVkrótce wi o sn a  p o ż ą d a n a  o s w o b o d z i  z l o d ó w  rzeki  i p o r t y  
nasze.  A  j e d n a k ż e  w y g l ą d a m y  je j  nie  z  l u b ą  n a d z i e j ą  ale z t r w o ż l i w e m  
o c ze k i w a n i e m .  W i a d o m o  na tn b o w i e m ,  że  D u ń c z y k  za n a d t o  wc ze śn i e  

p o d w i ą ż e  ż y ł y  ż y w o t n e  k r a j u  na sz ego ,  a lbo ,  że w o l n o ś ć  m o r z a  n asz ego  
o k u p i o n ą  będzie  p r z y  Z w o le n ia m i , k t ó r e  dla nasze j  i t ak j u ż  z w i c h n i o n e j  
p o m y ś l n o ś c i  s z ko dę  t y l k o  p r z y n i e ś ć  m og ą .  Z a p r a w d ę  D u ń c z y k  b a r d z o  ł a ­
t w o  c ios y  z a d a w a ć  n a m m o ż e ,  g d y ż  p oz o r n i e  na j l eps i  p r z yj ac ie l e  d y n a s t y i  
nasze j  s t o j ą  po  jego s t r o n i e ,  i p o n i e w a ż  o n ,  wa lcz ąc  dla s w ć j  w ł a s n e j  k o ­
r z y ś c i ,  z ar az em  b ron i  d o k t r y n y ,  k tó r a  n a s z y m  tak n a z w a n y m  d y p l o m a t o m ,  
c h o c i a ż by  się oni  j ak  na jg ł ośn i e j  p r z e c i w  d o k t r y n e r o m  o ś w i a d c z a l i ,  leży 
n i e s ko ńcz en ie  o więce j  na  s e r c u ,  aniżel i  wsze l kie  d om ag a n i a  się r o z s ą d k u  

p r a k t y c z u e g o .  U r o j e n i a ,  j a k i e  c h c i w o ś ć  l ub r o m a n t y c z n o ś ć  l ub ob i ed wi e  

r a ze m w m ó z g u  mnie j szośc i  nasze j  r a d z ą ,  m a j ą  dla nich n i es ko ńcz en ie  w i ę ­
k s z ą  w a r t o ś ć ,  aniżel i  p r a w d z i w a  i i s totna  p o m y ś l n o ś ć  l ub  niedola  n i es ł y c h a ­
ne j  w i ę k s z o ś c i ,  k tó r a  się  l u dem zo wi e .  Dla czczej  s ł a w y  s w ć j  d o k t r y n y ,  
a p r z y t e m  dla u r a t o w a n i a  p r z y j e m n e g o  z a m k u  n ad  j e z i o r e m  n e u e n b u r g s k i e m ,  
w s z y s t k o  na ka r tę  s t a w i a j ą ,  na coby  się inni  d y p l o m a c i  z p e w n o ś c i ą  nic o d ­
w a ż y l i ,  nie chcę  m ó w i ć  o w z n i o s ł y m  ideal izmie j a k i e go  Pe r i k l es a ,  ale t y l k o  
o c z y s t o - p r a k t y c z n y m  r o z s ą d k u  lo rda  C h a t h a m ,  C a n n i n g a , a n a w e t  sa mego  
W e l l i n g t o n a .  Z t ą d  też  to p o c h o d z i ,  że nie t y lk o  t acy ,  k t ó r z y  w  u r z e c z y ­
w i s t n i e n i u  tej  myś l i  p r a w d z i w e  zada nie  i n d y w i d u a l n e g o  życia  s po s t r z e g a j ą ,  
ale n a w e t ,  że w s z y s c y ,  k t ó r y c h  h o n o r  i p o m y ś l n o ś ć  l u d u  o b c h o d z i ,  s ą  do  

n a j w y ż s z e g o  s t opn ia  o b u r z en i  t er aź ni e j s zą  e k o n o m i ą  k r a j o w ą .  Nie ma u nas  
ani  j e d n e g o  m i as t a ,  a co w i ę c e j ,  ani  j e d n e j  w s i ,  w  k t ó r e j b y  nie zas t raszała  
l e k k o m y ś l n o ś ć ,  z j a k ą  p r z y z w a l a j ą  m i l i on y  za mi l ionami  m i n i s t e r s t w u , k t ó re  
n a w e t  p o w ą t p i e w a ,  a b y  p r z e c i w  r o z b o j o m  d u ń s k i m  o b r o n i ć  nas  mog ł o ,  j e ­
żeli  się je'szcze może  k u p c y  ang ie l scy  w s w y m  w ł a s n y m  interes ie  za nami  
d o  m i n i s t e r s t w a  s w e g o  nie w s t a w i ą .  — D y p l o m a t o m  t y m  p r z y z w o l o n y  b ę ­
dzie j es zc ze  p od a t ek  od d o c h o d u ,  a r e p r e z en t an c i  mnie j szośc i  n i e p o m y ś l ą  
n a w e t  nad tern,  a b y  s w e  wł a sne  p r a w a  p a r l a m e n t a r n e  zas t rzegl i  sobie na 
p e w i e n  czas p r zez  og ra ni cze ni e  p o d a t k ó w .  D o ż y j e m y  j e szc ze  t ego,  iż na 
o w e  z a ż ą d a n e  1 8  m i l i o n ó w  p r z y z w o l ą ,  nie  a ż e b y  nas  p r z e c i w  D u ń c z y k o m  
b r o n i ć ,  ale a ż e b y  mieć w r ę k u  ś r odki  do p r z e p r o w a d z e n i a  dzieła r eakc yi  do 
n a j o s t a t n i e j s z y c h  g r a u i c  f izycznej  inozebności .  — (Jwagi  t a k o w e  w y w o ł a ł y  
m ia n o w i c i e  p o m i ę d z y  s t an em ku pi ec ki m i r z e m ie ś l n ic zy m  w z b u r z e n i e ,  j ak ie  
g o ś m y  d o t ą d  n i g d y  j e szc ze  nie miel i .  G d y z  n a j o g r a n i c z e ń s z y  k r a m a r z ,  k t ó r y  
t y l k o  z za s t o ł u  s w e g o  na  ś w i a t  z a p a t r y w a ć  się  m o ż e ,  p o j m u j e  p r z y n a j m n i e j  
t o  j ed n o ,  ze nie d o m o k r a c y a ,  ale o b a w a  p r z ed  n i ą  i n i e u s p r a w i e d l i w i o n a ,  
b e z p r a w n a  wa lka  p r z e c i w  niej  j e s t  t ern,  przez, co a d mi n i s t r a c y a  ta wc iągn ie  
g o  t akże  do o g ól n eg o  b a n k r u c t w a  k r a j o w e g o .  J e d y n y  ś ro d e k  z ar a dc zy ,  
j a k i  n am t e r az  p o z o s t a j e ,  są t y l k o  p r o te s t ac ye  i a d r e s s y ,  i wsze l ki  mam p o ­
w ó d  s p o d z i e w a ć  s i ę ,  że  l iczne g m i n y  p r o w i n c y i  nasze j  c h w y c ą  się go  
w  c hwi l i  obecnej .  Ni echa j  się inne  p r o w i n e y e  do tego p r z y ł ą c z ą ,  c h oc i aż by  

t y l k o  dla  o k a z a n i a ,  iż c h c e m y  a lbo  p o k o j u  h o n o r o w e g o ,  a lbo  w o j n y  h o n o -

r o w  ej z D a n i ą ,  i że z a m a c h y  r e a k c y j n e  p r z e c i w  w o l n oś c i  S z w a j c a r y i  i p r ze ­
c i w rzp l t ej  f r anc uz ki e j  p o t ę p i a m y !

G ł o g ó w ,  dn.  2 l .  L u t e g o .  —  W  czasach prz es i l en i a  k o n s ł y t u e y i  n i e­
mieckiej  o ś w i a dc zy l i  się t ak że  w  r o k u  z e s z ł y m  r e p r e z e n t a n c i  mias t a  t u t e j ­
szego za p r a w o m o c n o ś c i ą  k o n s t y t u c y i  o g ło sz o ne j  p r z e z  n iemieckie  z g r o m a ­
dzenie  n a r o d o w e ,  i zdanie  s w o j e  g ł ó w n i e  uzas adni l i  n a  z n a n y c h  s ł ow a c ł i  
F r y d e r y k a  W i e l k i e g o  o s t a n o w i s k u  k s i ą żą t  p a n u j ą c y c h  do l u d ó w .  J a k  s i ę  
d o w i a d u j e m y ,  p o d o b n o  p r o k u r a t o r  k r ó l e w s k i  j a k o  też  t u t e j s z y  s ąd  p o w i a ­
t o w y  z n a j d u j e  w  s ł o w a c h  tycl i  n a d w e r ę ż e n i e  czci p r z y n a l e ż n e j  k r ó l o w i ,  
i z p o w o d u  t ego  p o s t a n o w i ł  p o d o b n o  r e p r e z e n t a n t o m  mias t a  w y t o c z y ć  p r o ­
ces o o b r a z ę  m aj es t a t u .  W s z y s c y  tu  z  n a t ę ż o n ą  o c z e k u j ą  c ie kawośc ią ,  
czy  też izba o sk a rż a j ąc a  s ą d u  a pe l l ac y j ne go  w  w i e k u  d z i e w i ę t n a s t y m  u p a ­
t r z y  ubl iżenie  s z a c u n k u  go dno śc i  k r ó l e w s k i e j  w  s ł o w a c h ,  k t ó r e  j u ż  w  w i e k u  
4 8 .  król  p r u s k i  w y r z e k ł .

F r a n c y a.
P a r y ż ,  d .  2 0 .  L u t eg o .  — A d j u t a n t  księcia  L e u c h t e n b e r g a , p u ł k o w n i k  

G u c k o w s k i ,  p r z y b y ł  t u  z P e t e r s b u r g u .

D z i e n n i k  j e d e n  l e g i t y m i s t y c z n y  m ó w i  o o b e cn e m p o ł o ż e n i u  s p r a w  w e ­
w n ę t r z n y c h ,  c o  n a s t ę p u j e :  p o k a z u j ą  się  ws z ęd z i e  p o j a w y  b a r d zo  wa ż n e .  
M i n i s t e r s t w o  z e r w a ł o  n a  d o b r e  s t o su nk i  z  w i ę k s z o ś c i ą , w z a j e m n a  n i e n a w i ś ć  
p a n u j e  p o m i ę d z y  z g ro m a d z e n i e m  p r a w o d a w c z e m  a pa ła ce m e l i z e j sk i m,  co 
dz ień  w y s t ę p u j e  w o j s k o  p o d  b r o ń ,  p r e z y d e n t  o d w i e d z a  k o s z a r y  w o j s k o w e ,  
p o n a w i a j ą  się po g ł o sk i  o o dda le ni u  j e n e r a ł a  C h a n g a r n i e r a , k t ó r y  o n e g da j  
g l o s o w a ł  z p r a w ą  s t r o n ą  p r z e c i w  m i n i s t e r s t w u .  S ą  to  z n a m i o n a ,  k t ó r e  
n i e p o k o j ą  u m y s ł y ,  l l z ą d  i z g r o ma d z e n i e  n a r o d o w e  z n a j d u j ą  się nad  p r z e ­
p a ś c i ą ,  k t ó r a  p r o w a d z i  do  pr zes i leń  i z g u b y .  Ch cąc  u j ść  p r z e d  z a g r a ż a j ą -  

cćm n i eb e zp i e c z e ń s t w e m  t rze ba  p o w i ą z a n i a  się w s z y s t k i c h  r z e t e l n y c h  ludzi  
w s i lną  i o d w a ż n ą  falangę.

O p i n i o n  p u b l i q u e ,  k t ó r y  u c hodz i  za M o n i t o r a  l eg i ty m i s t y c z n e g o ,  
op i su j e  o s t a tn i ą  s c e n ę ,  k tó r a  zaszła na  p os i edze ni u  w c z o r a j s z ć m  z g r o m a d z e ­
nia n a r o d o w e g o :  pan  N e y  de la M o s k o w a  w  k o ń c u  po si ed ze ni a  r o z w o d z i ł  
się o m o w i e  Pascala  D u p r a t a  w  n a j z a p a l c z y w s z y  spos ób .  Ż ą d a ł  j a k o  na  
z a d o s y ć u c z y n i e n i e  p r e s y d e n t o w i  r z e c z y p o s p o l i t e j , a ż e b y  z g r o m a dz en i e  n i e ­
z w ł o c z n i e  p r z y s t ą p i ł o  d o  o br a d  nad  p o d w y ż s z e n i e m  ż o ł du  p odo f i ce rom  armi i .  
Z g r o m a d z e n i e  p r zesz ło  nad t y m  w ni o s k i e m  do p r o s t e g o  p o r z ą d k u  d z ie n n e g o  
i b y ł o  w i n n o  s w o j e m u  h o n o r o w i  tak d z i a ł ać ,  a nie inaczej .  W p r a w d z i e  
n i e p o c h w a l a l i ś m y  k r y t y k i  c zy nn o śc i  p r e z y d e n t a ,  j akie j  sobie  p o z w o l i ł  
z m ó w n i c y  Pascal  D u p r a t ,  chociaż  m o g ło  b y ć  w  niej  wie le  p r a w d y ,  p o n i e ­

w a ż  u w a ż a m y  za r zecz  p o t r z e b n ą ,  a że by  g o d n o ś ć  z g r o m a d z e n i a  w  k a żd e m 
p o ł oże ni u  b y ł a  p r z e s t r z e g a n ą ,  bo  o n o  stać  się m oż e  s ą d e m ,  s k o r o  u z na  
p r e z y d e n t a  za o s k a r żo n eg o .  J a k k o l w i e k  b ą d ź ,  Pasca l  D u p r a t  mia ł  p r a w o  
za s o b ą ,  na m o c y  wol nośc i  t r y b u n y ,  z a r z u t y  zaś  N e y a  de la M o s k o w a  z d r a ­
d z a ł y  z b y tn i e  g o r l i w o ś ć  i p o ś w ię c en i e  się j e g o  dla pa ła cu  e l i ze j s k i eg o ,  i  
o b r a ż a ł y  g o d no ść  z g r o m a dz en i a  n a r o d o w e g o ,  k tó r e  w z y w a ł  do  p r z e p r o s z e ­
nia za j e g o  u s z a n o w a n i e  wo l no śc i  m ó w i e n i a  z m ó w n i c y .  Z g r o m a d z e n i e  o d ­
p o wi e d z i a ł o  z en er gi ą .  M o ra l na  n a u k a  z  ba jki  o n i e p o w o ł a n y c h  i n i e z g r a ­
b n y c h  p r z y j a c i o ł a c h ,  okaza ła  się w całej  świe tn ośc i .

P o m i ę d z y  mi ni s t r ami  w a h a j ą  się t y lk o  d ’H a u t p o u l  i L a h i t t e ,  k t ó r z y  
z o s t aw a l i  d a w n i e j  w śc i s ł ych  s t o s u n k a c h  za s t r o n n i c t w e m  l e g i t y m i s t y c z n e m ,  
czyl i  m a j ą  pó j ść  za p r z y k ł a d e m  s w y c h  k o l eg ó w  P a r i e u e g o  i B o u h c r a ,  i w a ł ­
c zy ć  p r z e c i w  z g r o m a d z e n i u  n a r o d o w e m u .

J e n e r a ł  C h a n g a r n i c r  o d b y ł  dzis iaj  w lasku B o u l o ń s k i m  wie lk i  p r z e g l ą d  
nad d w i e m a  b r y g a d a m i  znłogi  pa ry sk ie j .

M ó w i ą ,  że m i n i s t e r s t w o  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  o f i a r o w a n o  p a n u  M a y -  
nad ie r .  U t r z y m u j ą , że L u d w i k  N a po l eo n  p o w i e d z i a ł :  Nie p o d o b n o  d ł uże j  
se ierp ieć  o be cne go  p o ł o ż e n i a , o n o  się na ż a de n  s p o s ó b  ni eda  u t r zy ma ć .

P a r y ż ,  d. 2 1 -  L ut eg o.  _  Mi n i s t e r  w y d a ł  o kó l n i k  do p r e f e k t ó w ,  a b y  

2 4 .  L u t e g o  o b c h o dz i l i ,  j a k  ( o k u  z e s z ł e g o ,  to  j e s t  m s z ą  ż a ł o b n ą  i T e  D c u m .
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, m s t w i e , na k tó r em ta kże  z n a j d o w a ć  się b ę d ą  

W z y w a  i c h ,  aby y  i na  im naro(] ovv^j ( tudzież  u r z ę d n i c y ,  
r e p r ez en t a n c i  armi i  i S ' ^as jg dzis iaj  po  p o ł u d n i u  z l i cznym szt abem na pole 

L u d w . N a p o l e o n e’CQy m na ćwic zeni ach w s t r z e l a n i u  6  ba t er y i  tu ta j sze j  
M a r s o w e ,  aby  bv
załogi.  j  dz i en ni ku  D i x  D e c e m b r e ,  or gan i e  el izejskim co na s t ę -  

Czytapj j i ers  p o w i e d z i a ł  na  z g r o ma d z e n i u  pałacu r a d y  s t a n u  z dnia  1 8 .
(Swa n ie b ez p i ec ze ń s twa  nam za g r aża j ą  socyal i zm z e s w e m i  t cor ya mi ,  

l ^ lei p i a ,  d r o b n a  d y k t a t u r a ,  bez zna jomości  lu d u  i z a w o d u .  Je że l i  pan 
j . r s  nie w y p r z e  się tej  wycie czk i  p r ze ci w  w y b r a n e m u  6  mi l ionami  g ło -  

-w,  z a p y t u j e m y ,  k o g o ż  się on nie ośmieli  n a z y w a ć  b u n t o w n i k i e m .
Po l i cya  p o d o b n o  w p a d ł a  na t r op  sp is ku le gi t ymi s t ycz ne go .
M ó w i ą  o u t w o r z e n i u  n o w e j  wie lkie j  k o m e n d y  w o j s k o w e j ,  na k tór e j  

czele s ta nie  j e n e r a ł  Ma g n a n  d o w ó d z c a  z S t r a z b u r g a .
D z i e n n i k  j e d e n  d o n o s i ,  źe C a u s s i d i e r e  za p o z w i e  p r ze d  sąd w y d a w c ę  

i a u t o r a  p i s m a :  » S p i s k o w i , «  z p o w o d u  o szcz er s twa.  Inne  dzienniki  za mi e ­
śc i ły  j ego  list  u a p i s a n y  z L o n d y n u ,  w k t ó r y m  p o w i a d a ,  ze dzi enniki  nie 
b y ł y b y  r o b i ł y  w y c i ą g ó w  z p isma t e g o ,  g d y b y  zna ł y  c z ł ow i e k a ,  k t ó r y  p o ­
z wo l i ł  u ż y ć  s w o j e g o  na z wi sk a .  C h e n u  ani p isać  ani  czyt ać  n icumie .  Zo st a ł  
on  w  p u ł k u  j e g o  zaocznie  sk a z a n y  na 8  lat na ga l ar y  za r a b u n e k  i z a b ó j s t wo .  
O n  pi sma te go  nicnapisa ł ,  ty lko ajenci  użyl i  go  do z o c h yd za n ia  ludzi  poczc i ­
w y c h .  C h e n u  b y ł  agent em p o l i c y j n y m , u ż y w a n y m  do  p o d b u r z a n i a  l ud u ,  
lecz że i w t y m  za w o d z i e  b y ł  z b y t  n i eb ez p i ec zn y m,  p rze to  zos ta ł  w y p ę d z o ­
n y  z p r e f e k t u r y .

P r e z y d e n t  r ze czy po s po l i t e j  z n a j d o w a ł  się w cz o r a j  w  C y r k u  na repr e-  
zent acy i  B o n a p a r t e g o .  W i d o w i s k o  p r z e r w a n e m  zos ta ło  b łę dem a k t o r a  
p r ze d s t a w i a j ą c e g o  N ap o l e o n a .  W s p ó ł c z e ś n i e  k l askano i s y k a n o ,  a k t o r  więc  
w  p o z y c y i  napo l eo ńsk i e j  zb l i ży ł  się do  b u d k i  suf lera i r z e k ł :  p o w ie d zd e i  
m oi panowie, czego chcecie, czy gw izdać, czy klaskać?  Gie-  
s t a ,  k tó r e  s ł o w o m  t y m  n a i w n y m  t o w a r z y s z y ł y , w y w o ł a ł y  g r z m o t  o k l a ­
s k ó w  i w i d o w i s k o  o d b y ł o  się bez  p r z e r w y .  Lecz ki edy  a k t o r  p o w t ó r z y ł  
te  s ł o w a  h i s t o ry c zn e  B o n a p a r t e g o :  Rzp/la . nie potrzebuje uznaniu, 
ona jest j a k  słońce ,  ślepi j e j  ty lko nie w idzą ,  na ów cz as  p a r t e r  
z w r ó c i ł  się ku  p r e z y d e n t o w i  i k laskał ,  ze w s z y s t k i c h  s i ł ,  ale loże i g a l cr ye  
mi l czały .

Z g r o m a d z e n i e  n a r o d o w e .  P o s i e d z e n i e ,  dn .  2 1 .  Lu te g o .  —
P r z e d m i o t e m  o b r ad  j e s t  p r a w o  o n a u c z a n i u ,  a w szczególności  roz dz ia ł  

o m i a n o w a n i u  nauczyci e l i  e l eme n ta rn y c h .  K o mi s s y a  żą d a  znies ienia  d o t y c h ­
c z a s o w y c h  s e mi n a ry i  nauc zyc ie lski ch  i ukszt a ł cen i a  k a n d y d a t ó w  n auczy c i e l ­
skich  w  sz k o ł a c h ,  po d  k i e runk i em s a m y c h  nauczycie l i  e l em e n t a r n y c h  ( r e l i ­
g i j ne  s t o w a r z y s z e n i a  m o g ą  się także  z a j m o w a ć  w y k sz t a ł c en i e m k a n d y d a t ó w  
s z k o ln ych ) .  D e p a r t a m e n t a  m o g ą  t y m c z a s o w o  za t r z y m a ć  s e m i n a r y a  n a u c z y ­
c i e l s k i e , za p o z w o l e n i e m  min i s t e r s t wa  oświecenia .  Mi n i s t er  ośw iece ni a  wnos i ,  
ż e b y  nie u t r z y m a n i e ,  ale znies ienie  s e m i n a r y ó w  nauczycie lskich  za wi s ło  od 
r z ą d u ,  cofa j e d n a k o w o ż  s w ó j  wn iose k  w s k u t e k  pr ot es t ac y i  k o m i s s y i , z czego 
się n i ezmi erni e  c ieszy p r a w a  s t r o n a .  L a g a r d e  żą da u t r z y m a n i a  w k a ż d y m  
d ep a r t ame nc i e  s e m i n a r y u m  nauczyc ie lskiego.  W n i o s e k  j e g o  j e d n a k  u p ada ,  
g ł os ami  4 3 0  p r z e c i w  1 9 2 .  D o t y c h c z a s o w e  s e m i n a r y a  m o g ą  b yć  znies ione 
p r z e z  r a d y  d e p a r t a m e n t o w e  lub na wni ose k  rad  aka de m i c z n y c h  pr ze z  mini ­
s t r a  oświece nia .  Us tę p  ten z g r o ma d ze n i e  p r z y j m u j e .  Każda gm ina  musi  
j e d n ę  lub  więcej  sz kół  e l e m e n t a r n y c h  u t r z y m y w a ć ,  każda g min a  może 
u t r z y m y w a ć  j e d n ę  lub więcej  sz kół  e l em e n t a r n y c h  b e z p ł a t n y c h ;  każda 
gm ina  mo ż e  b y ć  u w o l n i o n ą  od u t r z y m y w a n i a  s z k o ł y  e l eme n t a rne j ,  jeżeli  
zechce kazać  u c z y ć  biedne dzieci  bezpł a tn ie  w  szkole  p r y w a t n e j .  Cały  ten 
r o zd z i a ł  p r z y j ę t o  bez  r o z p r a w ,  l l ó w n i e  p r z y j ę t o  r ozdzi a ł  o szko łach  ż e ń ­
s k i c h ,  e l em e n t a r n y c h  p e n s y o n a t a c h , szko łach  dla d o r o s ł y c h ,  dla u cz n i ó w ,  
sz ko ł ac h n i e d z i e l n y c h , sz ko ł ac h f a b r y c z n y c h  i r ę k o d z i e l n i c z y c h ,  o n a u c z a ­
n i u  po  s z p i t a l ac h ,  o pr e l e kcy a ch  p u b l i c zny c h  i i n n y c h  zakł ada ch  n i żs zych 
n a u k o w y c h  i o o c h r o n a c h  b i e d ny ch  dzieci .  J u t r o  r o z p o c z n ą  się r o z p r a w y  
o w y ż s z y c h  szkołach.

(Korrespondcncya Gazety W .  Ks. Poznańskiego.)
P a r y ż ,  d. 1 6 .  L u t e g o .  — Pi szą  i p i sz ą  j u ż  dzi enniki  o p p o z y c y j n e  

o p r z y s z ł y c h  r u c h a c h ,  k t ó r e  za jść m u s z ą  w e  F r a n c y i ,  moż e nie bez p r z y ­
c z y n y  — k o n s e r w a t y c z n e  s t r ac he m s ie ją  po k r a j u ,  w y s t a w i a j ą c  j a k o  s t r a ­
s z y d ł o  tę  o w ą  p r z y s z ł ą  r e f o rmę  —  moż e także  nie bez p l anu.  T o  p e w n a ,  
źe od ni e ja ki ego czasu o b r a d y  w A s s e m b l e e  się zmien i ły  — r z e k ł b y ś ,  że 
od  d w ó c h  t y g o d n i  p r z e s z ł o ,  o p r ó c z  p ot ężn e j  k w e s t y i  w y c h o w a n i a  n i eby ło  
wcal e  żadnej  innej  — za to bez in t er pel la cyi  ża den dzień się n ieobejdz ie  — 
a teraz  też idą i n t er pel la cye  na i n t cr pcl la eyc  — ot óż  te częs te in t er pel la cye  
w ł aś n i e  są  d o w o d e m ,  źe z j e d n e j  s t rony’ w  na rod z i e  t kwi  j a k a ś  n i e spoko jna  
n i e p e w n o ś ć  i n i eza uf an i e ,  z dr ug i e j  r z ą d  o czemś zamyśl a .  Na os ta tn iem 
p o s i e d z e n i u  w  A s s e m b l e e  i n t e r p e l l ow a ł  Pascal  D u p r a t  w przedmioci e  
o w y c h  4  d y w i z y i  w o j s k o w y c h ,  o k t ó r y c h  ci w c z o r a j  w sp o m n i a ł e m .  — 
M o w a  jego b y ł a  d ł u g a ,  bo to  p r a w o  r z ą d u ,  u r zą d z a n i a  w y j ą t k o w e g o  armii  
p r z e d s t a w i ł  j a k  b y ł o  w  ca łym p e r y o d z i e  od r e w o l u c y i  8 9 .  r .  zakończy ł h i p o ­
t e z ą ,  g d y b y  w  t ak im s ta nie  Francy i Nap o leon  k n u ł  zb r o d n ic ze  z a mia ry .  
Z a k r z y c z a ł a  p r a w i c a  i p r e z e s ,  -  ż ą d a j ą c ,  a b y  się bliżej  w y t ł u m a c z y ł  -  
h ip o t e z a  i ki lka g r ze c z n y c h  p r ó ś b  r z u c o n y c h  do p r a w i c y  z t r y b u n y  o p o b ł a ­
ża ni e  w y b a w i ł y  D u p r a t a  z k ł o p o t u .  M i n i s t e r  w sza k że  w o j n y  d T l a u t p o u l

n a j w i ę k s z ą  w y w o ł a ł  w r z a w ę  i o b u r z e n i e ,  p o w i e d z i a w s z y  w  od p o w i e d z i  n a  
i n t e r p e l l a c y ą , że  p r z y  ciągłej  i wie lkie j  agi tacyi  s o c y a l i s t ó w ,  wł a dz a  w y k o ­
n a w c z a  musi  się w z m o c n i ć ,  tego celu r z ą d  t r z y m a ć  się będz i e ,  w  niczera 
n i eus t ąpi  — możecie  z a c z ą ć , m y ś m y  g o t o w i .  Osta tn ie  s ł o w a  p o k r y ł  hał as  
większej  części A s s e m b l e e ,  z e w s z ą d  p r z y z y w a n o  mi n i s t r a :  do  p o r z ą d k u ,  
d o m a g a n o  się tego od prezesa .  L ag r ang e  i n t e r p e l l o w a ł  mini s t r a  co do o b u ­
r za jącego w y r a ż e n i a .  Mi n i s t er  t ł um ac zą c  s i ę ,  iż w y r a z :  s p r ó b u j c i e ,  s t o ­
s o w a ł  się do t y c h .  co robi l i  r e w o l u c y ą  d. 1 5 .  Maja 4 8 .  r . ,  2 3 .  C z e r w ca  
4 8 .  r. — 1 3 .  C z e r w ca  1 8 1 9 . ,  n i ezg rabnie  w y w i n ą ł  m ł y n k a  — p r a w a  
s t r o na  po pr ze s t a ł a  na tego r o d za ju  sa tysf ak cy i  — i dla tego n i e p r z y j ę t o  p r o ­
p o n o w a n e g o  p o r z ą d k u  d z i e n n e g o , ty l ko p r z y s t ą p i o n o  do nas t ęp ne j  d y sk u s sy i .  
Dzisiaj  j a k o  w niedzielę  pos ie dze ni a  n iema.  Z g r o m a d z e n i e ,  k t ór e  miało  z a j ­
m o w a ć  się nad w y b o r e m  k a n d y d a t ó w  soc y a l i s t ó w do  A s s e m b l e e  na p r z y ­
szłe w y b o r y ,  dziś  w iec zó r  p r z y  ulicy Mouf fe t a rd  rozp ędzi ł a  pol icya .  — Ks ią dz  
Kaj s ie wicz  p o d o b n o  o t r z y m a ł  od  d w ó c h  osób  z W7. Ks.  P o z n ań s k i eg o  p od z i ę .  
k o w a n i e  l i s t owne za m o w ę  o s t a tn i ą  d. 2 9 .  Lis topa da.

Dnia 1 8 .  — Dziennik  L a  P r e s s e  w y s t ą p i ł  z o p i n i ą  o zna lez ieniu  się 
mini s t ra  d f ł au t po u l  na os ta tn ie m posi edze ni u  —  z w ł a ś c i w ą  sobie  z r ę c z n o ­
śc ią i i r o u i j ą  dz i ęku j e  więks zośc i  z g r o m a d z e n i a ,  źe n i e o d m ó w i ł o  za uf ani a  
s w e g o  m i u i s t e r y u m ,  bo tern naj lepie j  d o w o d z i ,  źe chce  za ch o w a n ia  r z e c z y ­
pospol i te j  i k o n s t y t u c y i  — d’H a u t p o u l  p o d ł u g  niego ni ezg rabnie  i n ie rzęczni e  
w y s t ą p i !  — a p r z y  ludziach n i e zg r ab n y c h  u s t e r u  r z ą d u  — n ie p o t r zeb a  s ię  
lękać ud aui a  się Co u p  d ’ E t a t .  T e g o  r o d z a j u  ludzie wł aś ni e  n i g d y  n i e -  
wzn iecą  w na rodz i e  s y m p a t y i ,  ku  p r z e p r o w a d z e n i u  s w o j e g o  pl anu.  Dz i e n ­
niki  h u m o r y s t y c z n e  od o w e j  d at y  śc inania  d r z e w  w o l n o ś c i ,  szczególnie j  
w z i ę ły  na f u n d u s z  B o n a p a r t e g o  — n i e d a w n o  Cha r i va r i  zamieści ł  r y s u n e k ,  
gdzie  na s a d za wc e  w og r odzi e  Tu i l l er ie s  ś l i zga ją  się M o l e ,  T h i e r s  i p r e z y ­
d e n t  — p r e z y d e n t  j a k o  na jn i ez g ra b n ie j s zy  w y w r a c a  się — a p od  s p o d e m  
n a p i s ,  iż p o w i n n o  być z a b r o n i o n e m  ludz iom s t a n u  ś l izganie  s i ę ,  bo to  n i e ­
raz  moż e s k o m p r o m i t o w a ć  r ó w n o w a g ę  e u r o p e j s k ą .  — W s p o m n i a w s z y  o r z ą ­
d z i e ,  A s s e m b l e e ,  d z i e n n i k a r s t w i e ,  z kolei  p o w i e m  nieco o u s p o s o b i e n i u  
u m y s ł ó w .

S a m  p r e z y d e n t  n a w e t  zdaje się z a j m o w a ć  w y r o z u m i e n i e m  t a k o w e g o .  
N a  je s ieni  o d b y w a ł  prze j aż dż ki  po  p r o w i n c y a c h ,  n i e d a w n o  zwi edz a ł  ate l iers 
u w r j e r s k i e  — ciągłe  o d b y w a  p r z e g l ą d y  w o j s k o w e  na p lacu m a r s o w e m  —  
on eg da j  b y ł  na ul icy Se ine  S .  G e r m a i n  — w cz o ra j  p ieszo zwie dza ł  k o s z a r y  
w  ogr od zi e  i pa ł ac u  l u k s c m b u r g s k i m , t ł u m y ,  ja k i e  się p r z y  tej s p o so bn o śc i  
zb i e r a j ą  p o w s z e c h n i e  k r z y c z ą  niech ż y j e  r z e c z p o s p o l i t a ' — w c z o r a j ,  ch o ­
ciaż by ł a  p o g o d a ,  za le dwie  k i lkadzies ią t  o só b  b y ł o  c i e k a w y c h ,  —  p r z y  
wczor a j sz ej  wiz yc ie  a r e s z t o w a n o  d w i e  o so b y ,  z k t ó r y c h  j e d n e g o  żoł ni er za .

Z  bólem serca w y c z y t a w s z y  k o r r e s p o n d e n c y ą  z L o n d y n u  w  N r .  3 7 .  
D z i e ń ,  p o i . ,  źe  skł adki  z W .  Ks.  p ozn a ńsk i e g o  p r ze zn ac zo n e  na emig ra-  
c y ą  po l sk ą  w  Ang l i i ,  n i e do sz ł y  s w o j e g o  w ł aś c i w e g o  p r z e znac ze n i a ,  są dzi ­
my ,  że  ko mi t e t  n o w e j  emi grac y i  w  P a r y ż u ,  k t ó r y  j a k  to widać  z je g o  s p r a ­
w o z d a ń  m i e s i ę c z n y c h , prze se ła  ta kże  i za g r an i c ę  F r a n c y i , do  B e l g i i , S z w a j -  
c a r y i ,  Grecy i  — n i e p o w i n i e n b y  także  o d m ó w i ć  za jęcia się p r z e s e ł k ą  do A n ­
glii.  T o ć  p o ś r e d n i c t w o  o s ób  mniej  więcej  ogól ne m za uf an ie m w y b i e r a n y c h  
p o w i n n o b y  w p r zy sz łoś c i  i t e mu  z ł emu zaradzić .

W  s p r a w i e  greckie j  p o d o b n o  Angl i a  p o ś r e d n i c t w a  F r a n c y i  p r z y j ą ć  n ie-  
chciala.  Ang l i cy  b l o k u ją  j u ż  p o r t y  P i r e u s ,  S y r a  i A t e n y .  — Na bur s i e  b ie­
gała w i a d o m o ś ć ,  źe miało  p r z y j ś ć  do starc ia się w o j s k a  tu rec ki eg o z r o s s y j -  
sk iem.  — M ó w i o n o ,  że p o d o b n a  wia d o m o ś ć  miała ta kże  p r z y j ś ć  do r e da kcy i  
P r e s s y  — ale i to ok azał o  się p łon n e m.  Ros s y a  miała o b j a w i ć  p ap i e ż o w i  
w  nocie d y p l o m a t y c z n e j ,  że na p o w r ó t  do R z y m u  wt en cza s  się zgadza ,  
jeśli  wo j ska  f r ancuzki e  w y j d ą .  — P a t r i e  z a r ę c z a ,  ze papi eż  n i e z a w o d n i e  
i w k r ó t c e  w róc i  do  R z y m u  — po  n o w e m  zajęc iu K zy in u  pr ze z  w o j s k o  f r a n ­
cuzkie  , w ą t p i ć b y  należało.

W  ł o c h y.
L o m b a r d y  a. — P o m i ę d z y  mieszkańcami  k ró l e s t wa  l o mb a r d zko  w e n e c ­

k i e g o ,  a N iem ca mi ,  k t ó r y c h  miano wici e  w o j s k o  r e p r e z e n t u j e ,  pr ze p aść  co 
r az  wi ęks za  się t w o r z y ,  ja k  o tein dzi enniki  au s t r y a c k i e  d o no sz ą .  O s t a ­
tnie dni  k a r n a w a ł u  w  Me dy o lan i e  i W e n e c y i ,  gdzie  s z cz ep y o b y d w a  na 
d w a  obo zy  niep rzy jaci e l ski e  się podzi e l i ły ,  d a j ą  n o w e  tego d o w o d y .  P o ­
do bn ie ż  d o n osz ą  z T r y e s t u  o p o j a w i a n i u  się s y m p t o m ó w  z a t r w a ż a j ą c y c h .

R z y m ,  dn.  12 -  Lutego.  — W i e ś c i  o s tanie  z d r o w i a  księcia M a s s i n o ,  
s y n a  księcia Ca nino,  i j ego  s i os t ry  są  za spoka ja ją ce .  Go r ą c z k a  po j a wi a j ą c a  
się by ła  więcej  sk u tk i em pr ze s t r achu  aniżeli  z ran  pon ie s io n yc h .  —

Z  R z y m  u ,  dn.  1 3 .  Lu te g o  pi sz ą  do dzi enn ika  N a z i o n a l e .  " S m u ­
tek gł ębok i  p r ze j ą ł  mias to nasze .  P rzes z ło  5 0 0  o só b  z n a j zn a k omi t s z y ch  
famili i  r zy m s k i c h  w p rze ci ągu  2 4  go dzi n  a r e s z t ow a n o .  Z a l e d w o  się n o w e  
r o z p o r z ą d z e n i e  je ner a ł a  f r ancu zk ie go  u k a z a ł o ,  w e d ł u g  kt ó reg o  każde z a t a ­
je ni e  broni  śmierc ią  ma być u k a r a n e ,  a j u ż  p o d o b n o  zol nierza  na s t r a ż y  
s t o j ąc eg o z a m o r d o w a n o .  W  t y m ż e  s a m y m  dn iu  miano,  jak  s łychać ,  d w ó c h  
o j c ó w  familii z T r a n s t e w e r e  rozs t r ze lać .  l a k  f r ancuz ka j a k  r z y m s k a  po l i ­
cya  wciąż  c h w y t a  o s o by  i to n a w e t  w  ś r ód  dnia  bia łego po k a z u j ą c e  się na 
ul icach publ icznych.*  K o r r e s p o n d e n t  g a z e t y  augs burgsk i ć j  o p i s u j ą c  k a r n a ­
w ał  te go ro czn y ,  k t ó r y ,  ja k  w i a d o m o ,  cu d zozi em cy ty lko obch od z i l i ,  o b j a ­
wia zdanie  s w o j e  w  s p osó b  n a s t ę p u j ą c y .  P o w i a d a j ą  w p r a w d z i e ,  że Ma z-  
ziniści  ina lą  t y l k o  cząs tkę  l u d u  ma ją  posobie ,  ale c ó ż :  g d y b y  r z ą d  pap i esk i ,
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t a k  j a k  p r z e z  o w y c h  t r z e c h  k a r d y n a ł ó w  j e s t  r o z u m i a n y  i s p r a w o w a n y ,  n i e -  
m ó g ł  s ię  n a w e t  n a  t a k ą  c z ą s t k ę  s p u ś c i ć ,  a ca ła  ma ss a  l u d u  j e d y n i e  n a  los 
a g i t a c y i  w y s t a w i o n ą  b y ł a ?  G d y b y  s i ę  t y l k o  ci p a n o w i e  d y p l o m a c i  by l i  
p r z y p a t r z y l i  o w y m  t a j e m n i c z y m  w  p ł a s z c z e  p o o t u l a n y m  p o s t a c i o m ,  k t ó r e  
w  o s t a t n i c h  d n i a c h  w z d ł u ż  C o r s o  s t a ł y ,  i n a  k a ż d e g o  ż a r t y  s t r o j ą c e g o  g r o ­
ź n y  w z r o k  r z u c a ł y .  C u d z o z i e m c o m  w p r a w d z i e  p u s z c z a n o  b e z k a r n i e  tę  
n i e w c z e s n ą  w e s o ł o ś ć ,  ale m i e j s c o w i  n i e c h a j b y  s ię  s t r zeg l i  ś c i ą g a ć  na  s ieb ie  
g n i e w  t e g o  n i e u b ł a g a n e g o  r a d y k a l i z m u .  D o p u k i  F r a n c u z i  w  k r a j u ,  mi l cz eć  
bę d z i e  r e w o l u c y a ,  ale n i e c h  t y l k o  s ię o d d a l ą ,  a z a r a z  ż a r  d ł u g o  t ł u m i o n y  
n a g l e  w y b u c h n i e .  N i e m a ł o b y  t r z e b a  o d w a g i ,  a b y  b y ć  w t e d y  o b e c n y m :  
w e d ł u g  m e g o  z d a n i a ,  s t a n  o b e c n y  d a l e k o  j e s t  g o r s z y m ,  aniże l i  j a w n e  p o ­
w s t a n i e .  A  p r z y t ć m  s t r o m i i c t w o  r z ą d o w e  p o s t ę p o w a n i e m  s w o j e i n  z d i a d z a
s w o j ę  s ł a b o ś ć  i b o j a ź ń .

K o r e s p o n d e n t  d z i e n n i k a  b e l g i j s k i e go  1’ E  m a n  c i  p a t  i o n , b ę d ą c e g o  o r ­
g a n e m  k a t o l i c k i e g o  s t r o n n i c t w a ,  d o n o s i  z K z y m u :  » P o w r ó t  p a p i e ż a  z w l e k ł  
s i ę  na  n o w o .  U d a ł  się z t e go  p o w o d u  k a r d y n a ł  D u p o n t  na  s t a t k u  p a r o w y m  
Y a u b a n  d o  Po r t i c i .  A t o l i  j e s t  t a m w p ł y w  i n n y ,  p o t ę ż n i e j s z y ,  to  j e s t  
a m b a s a d o r  r o s y j s k i ,  k t ó r y  r a d z i  p a p i e ż o w i  n ie w r a c a ć  d o  s t o l ic y .  I . e g a c y a  
f r a n c u z k a  n a  p r ó ż n o  z a p e w n i a  p a p i e ż a  o d o b r e m  u s p o s o b i e n i u  w o j s k a  i o 
d o b r y c h  z a m i a r a c h  r z ą d u  f r a n c u z k i e g o .  S ą  i n n i ,  k t ó r z y  O j c u  ś w .  w y s t a ­
w i a j ą  ż o ł n i e r z y  f r a n c u z k i c h ' ,  j a k o  z a m a s k o w a n y c h  a t e u s z ó w ,  k t ó r z y  t y l k o  
p o  r o z k a z i e  c h o d z ą  d o  k o ś c i o ł a ;  a F r a n c y ą  w y s t a w i a j ą  j a k o  w u l k a n ,  k t ó r y  
la da  d z i e ń  w y b u c h n i e  i r z ą d  d z i s i e j s z y  p o c h ł o n i e .

J u t r o  j e s t  r o c z n i c a  p r o k l a m o w a n e j  r z e c z y p o s p o l i t e j  r z y m s k i e j .  P r z y ­
p a d a  w  s a m e  o s t a t k i ,  i d l a  t e g o  n i e p o k o i  w ł a d z e  k l e r y k a l n e .  U ż y t o  s p r ę ­
ż y s t y c h  ś r o d k ó w  o s t r o ż n o ś c i .  K t o  t y l k o  z a w a d z a ł  w  K z y m i e ,  lub  b y ł  
p o d e j r z a n y ,  d o s t a ł  r o z k a z  n i e z w ł o c z n e g o  o p u s z c z e n i a  mia s t a .  P o p r z e s z u -  
k i w a n o  d o m y ,  p o a r e s z t o w a n o  o f i c e r ó w  d a w n y c h ,  k t ó r z y  z o s t a w a l i  p o d  p r o -  
t e k c y ą  w ł a d z y  w o j s k o w e j  f r a n c u z .  J e n e r a ł  B a r a g u a y  o f i a r o w a ł  ta k ż e  s w ą  
p o m o c ,  p o o b s a d z a ł  w o j s k i e m  C o r s o ,  p l a c S a n  F r a n c e s c o  i b r a m ę  dcl  P o p o l o ;  
na  b r a m i e  ś w .  P a n k r a c y u s z a , d o k ą d  k o b i e t y  r z y m s k i e  m i a ł y  o d b y ć  p i e l ­
g r z y m k ę  na  g r o b y  p o l e g ł y c h ,  w y t o c z y ć  k a z a ł  d w i e  a r m a t y .

J e n .  C o r d o v a  p r z y b y ł  na  k a r n a w a ł  d o  R z y m u  p o d e j m o w a n y  p r z e z  j en .  
B a r a g u a y .  Bale  h u c z n e  o d b y w a j ą  s ię  w  a m b a s a d z i e  f r a nc .  P a n i  D a r a r e -  
m o n t ,  w d o w a  p o  j e n e r a l e  t e g o ż  n a z w i s k a  i s i o s t r a  j e n .  B a r a g u a y ,  r o b i  h o ­
n o r y  d o m u .  Na  b a l a c h  t y c h  u w i j a j ą  s ię  r ó ż n i  lu d z i e .  W i d a ć  t a m  i s y n a  
L u c y a n a  B o n a p a r t e g o  i s y n o w c a  p a p i e z k i e g o  L u i g i  Ma s t a i ,  i ks ięc ia  T o r t o n i a  
i ks ię c i a  Od e s c a l c h i  i i n n y c h .  C e r n u s c h i  p o d o b n o  b a w i  w  a m b a s a d z i e ,  ale 
n a  b a l a c h  s ię  n ie  p o k a z u j e .

W s z e l k i e  j e s t  p o d o b i e ń s t w o  d o  p r a w d y ,  źe  p a p i e ż  p r z e n i e s i e  s ię  do  
B o n o n i i  p o d  p r o t e k c y ą  A u s t r y a k ó w .

P o d c z a s  k w e s t y i  t u r e c k o  -  r o s y j s k i e j , w z m a c n i a n o  n a  p o t ę g ę  f o r t e c ę  
w  C i v i t a - V e c c h i a .  R z u c o n o  o g r o m n e  o k o p y  m i ę d z y  b r a m ą  C o r n e t o  i b r a m ą  
R o m a n o .  P o d w ó j n e  s z a ń c e  i l i c zne  l u n e t y  o t a c z a j ą  i n u r y  mi as ta ,  j a k  g d y b y  
m i a ł o  d ł u g i e  w y t r z y m a ć  o b lę że ni e .  Na  p r z y p a d e k  w o j n y  z A u s t r y ą  i R o -  
s y ą ,  j e n e r a ł  R a d e t z k i  r z u c i ł b y  s ię  n i e z a w o d n i e  z a r m i ą  s w o j ą  m i ę d z y  R z y t n  
i C i v i t a - V e c c h i a ,  a b y  o d c i ą ć  a r m i ą  f r a n c u z k ą .  1 na  tak i  to  p r z y p a d e k  p r z y  
g o t o w a ł  s ię  j e n e r a ł  B a r a g u a y . «

R o z e s z ł a  s ię  w i e ś ć ,  źe  a m b a s a d o r  a ng i e l s k i  p o r ó ż n i ł  s ię  z m i n i s t e r y u m  
f l o r e n c k i e m .  O t o  j a k  s ię  rz e c z  ma .  D r u k a r z  f l o r e n c k i  o d e b r a w s z y  z l ecenie  
o d  p a n a  P a c k e n h a m a ,  b a n k i e r a  a n gi e l s k i eg o  w e  F l o r e n c y i  i a j e n t a  t o w a r z y ­
s t w a  b i b l i j n e g o  l o n d y ń s k i e g o ,  odbic ia  k i l k u  t y s i ę c y  e x e m p l a r z y  p r o t e s t a n c ­
k i c h ,  s k a z a n y  z o s t a ł  s ą d o w o  na  w i e l k ą  k a r ę  p i e n i ę ż n ą ,  s a m zaś  P o c k e n h a m  
o t r z y m a ł  r o z k a z  n a t y c h m i a s t o w e g o  w y j a z d u  z F l o r e n c y i .  A m b a s a d o r  a n ­
g ie l sk i  w d a ł  s ię  w  tę  s p r a w ę  i w y j e d n a ł  o d r o c z e n i e  w y j a z d u  na  8  dn i ,  k t ó r y  
p ó ź n i e j  p r z e d ł u ż o n y m  z a p e w n e  b ę d z i e  d o  n i e s k o ń c z o n o ś c i .

C z y t a m y  w  M o n i t o r z e  t o s k a ń s k i m ,  źe  b u d ż e t ,  k t ó r y  m a  b y c  p o d a n y  
n a  r o k  1 8 5 0 -  w y n o s i  3 5 , 3 3 1 , 5 0 0  n o w y c h  l i w r ó w ,  źe  z a t e m w s p o m u i o n e  
w y d a t k i  p r z e w y ż s z a j ą  d o c h o d y  o 5 , 5 0 3 , 8 0 0 .  R o z p o r z ą d z e n i e  n a k a z u j e :  
1 )  p o w i ę k s z e n i e  t a k s y  h a n d l o w e j  w L i w o r n i e ;  ‘2 )  p o d w y ż s z e n i e  c e n y  so l i ;  
3 )  n o w e  o p ł a t y  o d  k a p i t a ł ó w  h i p o t e c z n y c h ; 4 )  p o w i ę k s z e n i e  w p i s o w e g o  
i S t ę p i a ;  5 )  p o d w y ż s z e n i e  t a k s y  w p i s ó w  h i p o t e c z n y c h .  W s z y s t k i e  te p o d ­
w y ż s z e n i a  p r z y n i o s ą  t y l k o  2 , 0 4 0 , 0 0 0  l i w r o w ,  ale s p r z e d a z  d ó b r  i r e a l i z a -  
c y a  i n n y c h  k a p i t a ł ó w  p a ń s t w a ,  w y n o s z ą c e  r a z e m  2 , 5 0 3 , 8 6 0  l i w r ó w  m a j ą  
z r ó w n o w a ż y ć  b u d ż e t .

S z w a j c a r y a .
G a z e t a  A u g s b u r g s k a  z a m i e s z c z a  n a d e s ł a n ą  j e j  z P a r y ż a  d y p l o m a t y c z n ą  

k o m u n i k a c y ą  o z a m i a r a c h  w s c h o d n i c h  m o c a r s t w  w z g l ę d e m  S  z w a j  c a r y  i : 
K r o k i  p o c z y n i o n e  p r z e z  w i e l k i e  m o c a r s t w a  w  B e r n i e  co d o  k w e s t y i  w y ­
c h o d ź c ó w  o d n i e ś ć  w y p a d a  d o  tej  n a g l ą c e j  p o t r z e b y  p o ł o ż e n i a  t a m y  s o c y a l -  
n v m  i u l t r a - d e m o k r a t y c z n y m  z a b i e g o m ,  k t ó r y c h  S z w a j c a r y a  s ta ła  s ię  t e a t r e m.  
Z d a j e  s ię  w s z a k ż e ,  źe m o c a r s t w a  w z g l ę d e m  ni c h  n ie  p o r o z u m i a ł y  s i ę  d o t ą d ,  
b o  w  t a k i m  r a z i e  m u s i a ł y b y  j u ż  o z n a c z y ć  z a s a d y ,  k i e r u j ą c e  na  p r z y s z ł o ś ć  
p o s t ę p o w a n i e m  w z g l ę d e m  S z w a j c a r y i .  T u  t r z e b a b y  p r z y p u ś c i ć ,  źe p r z e d e -  
w s z y s t k i e m  śc i słe  po ję c i e  n e u t r a l n o ś c i  z a c h o w a n e i n  z o s t a n i e  i o z n a c z o n y m  
w ł a ś c i w y  s t o s u n e k ,  w  j a k i m  m a  p o z o s t a w a ć  S z w a j c a r y a ,  d o  s y s t e m u  p a ń s t w  
w  E u r o p i e ,  m i a n o w i c i e  też  k r a j ó w  p o g r a n i c z n y c h ;  n a k o n i e c  zaś  w s k a z a n e m  
p o s t ę p o w a n i e  m o c a r s t w ,  w  p r z y p a d k u  g d y b y  S z w a j c a r y a  u b l i ż y ł a  o b o ­
w i ą z k o m  z  p r a w a  n a r o d ó w  p ł y n ą c y m .  T e  m a j ą  b y ć  i i a j w a ź u i e j s z e  p u n k t a

p r z e d ł o ż o n e  w p r o j e k c i e ,  w  t y m  w z g l ę d z i e  p r z e z  P r u s s y  p o d a n e  i d o  w s p ó l ­
n e g o  p o r o z u m i e n i a  i r o z s t r z y g n i ę c i a  z i n n e m i  m o c e r s t w a m i ,  w y s t o s o w a n e .  
A b y  s ię  wi ę c  w s z e c h s t r o n n i e  z g o d z i ć  w  d y p l o m a t y c z n y m  s t o s u n k u  z  S z w a j -  
c a r y ą , P r u s s y  m i a ł y  z a p r o j e k t o w a ć  z a p r o w a d z e n i e  s t a ł y c h  k o n f e r e n c y j  
w  B e r n i e  z ł o ż o n y c h  z r e p r e z e n t a n t ó w  p i ę c i u  a l b o  o ś m i u  m o c a r s t w ,  k t ó r z y b y  
o b r a d o w a l i  w s p ó l n i e  n a d  p o w s z e c h n e m i  i n t e r n a c y o n a l n e m i  s t o s u n k a m i  i r o z ­
s t r z y g a l i  o  s p o s o b i e  p o s t ę p o w a n i a  w  k a ż d y m  m o ż l i w y m  w y p a d k u .  O d n o ś n i e  
w i ę c  d o  u c h w a ł y  z a p a d ł e j  na  k o n f e r e n c y i ,  a l bo  j e d e n  n a j w i ę c e j  i n t e r e s s o -  
w a n y  p o s e ł , a l bo  t eż  w s z y s c y  w s p ó l n i e  w  w a ż n i e j s z y c h  w y p a d k a c h  m a j ą  
w y s t ą p i ć .  W  r a z i e  o d m o w n e j  o d p o w i e d z i  ze  s t r o n y  S z w a j c a r y i ,  m a j ą  b y ć  
s t o p n i o w o  u ż y t e  n a s t ę p u j ą c e  ś r o d k i  p r z y m u s o w e :  » n a p r z ó d  w y d a l e n i e  s i ę  
p o s ł ó w  ze  S z w a j c a r y i , k t ó r z y b y  w p o g r a n i c z n y m  mieśc ie  o s i e d l i ; n a s t ę p n i e  
p o d s u n i ę c i e  się j e d n e g o  k o r p u s u  d o  g r a n i c y  i z a p o w i e d z e n i e  w y n i k a j ą c y c h  
z t ą d  ś r o d k ó w  p r z y m u s o w y c h ;  da l e j  z u p e ł n e  o p a s a n i e  k r a j u ,  a n a k o n i e c  
pr z e j ś c i e  g r a n i c y  i w y k o n a n i e  p r a w a  z b r o j n ą  r ę k ą .  U ż y c i e  t e g o  o s t a t n i e g o  
ś r o d k a ,  w k a ż d y m  r a z i e  m a  n a s t ą p i ć  za  z g o d ą  w s z y s t k i c h  i n t e r e s s o w a n y c h  
m o c a r s t w ,  u

Z  S z w a j c a r y i ,  du .  1 9 .  L u t e g o .  —  M ó w i ą c  o d z i a ł a n i a c h  d y p l o m a t y ­
c z n y c h ,  n a l e ż y  wi ę c e j  w a g i  p r z y w i ę z y w a ć  d o  p r a w d y  w e w n ę t r z n ć j  a n i ż e l i  
p o w i e r z c h o w n e j .  P o d ł u g  g a z e t y  s z w a j c a r s k i e j  f e d e r a c y j n e j  d o n i e ś l i ś m y ,  że  
W i l d c n b r u g h  w r ę c z y ł  ra d z i e  f e d e r a c y j n e j  d n i a  1 2 .  t .  m.  n o t ę  p r u s k ą .  T a ż  
s a m a  g a z e t a ,  w  d o ś ć  b l i s k i ch  s t o s u n k a c h  d o  r a d y  f e d e r a c y j n e j  s t o j ą c a ,  j a k o  
t eż  d z i e n n i k  S u i s s e  j e s z c z e  b l i z s z y  a m i a n o w i c i e  p a n a  D r u e y  o g ł a s z a  w i e ś ć  
o w ą  n a z a j u t r z  j a k o  z u p e ł n i e  n i e p r a w d z i w ą .  S u i s s e  o b j a ś n i a ,  ź e  w p r a w ­
dz ie  W i l d e n b r u g b  mia ł  d ł u g ą  n a r a d ę  z r a d ą  f e d e r a c y j n ą ,  j e d n a k  t y l k o  o  t a k  
n a z w a n y c h  b i e ż ą c y c h  s p r a w a c h ;  a g a z e t a  s z w a j c a r s k a  z w i ą z k o w a  p o w i a d a ,  
iż u k ł a d y  o  N e u e n b u r g  j u ż  od  p e w n e g o  c z a s u  s ię  t o c z ą .  R ó ż n i c a  cała  p o ­
m i ę d z y  p o p r z e d z a j ą c ą  a o s t a t n i ą  w i a d o m o ś c i ą  u a  t e m  s ię  w i ę c  s k o ń c z y ,  źe  
z a m i a s t  n o t y  na  p i ś m i e  — u s t n i e  j ą  p o d a n o .  W s z e l k i e  d y p l o m a t y c z n e  c z y n ­
nośc i  g ł ó w n e  i n o t y  p i ś m i e n n e  z w y k ł y  z a z w y c z a j  p o p r z e d z a ć  u s t n e  i p o u f n e  
r o z m o w y ,  a w c i ą g u  k i l k u  d ni  p e w n i e  g ł ó w n e  p r z e d s t a w i e n i e  n a s t ą p i .

A u s t r y a .

W i e d e ń ,  d n .  2 0 .  L u t e g o .  — M i n i s t e r  f i n a n s ó w  n a d z w y c z a j  c z y n n y ;  
p o k i l k a k r o ć  da ł  s ię  b y ł  s ł y s z e ć ,  że  n a l e ż y  w y s z u k a ć  ź r ó d ł a  j e s z c z e  n i e u ż y ­
w a n e ,  i p r z y c z y n i ć  s i ę ,  a b y  obf icie w y t r y s k i w a ł y .  D w a  r o d z a j e  p o d a t k u  
w  u ż y c i e  w p r o w a d z a ,  k t ó r e  w i e l k ą  p r z e m i a n ę  za  s o b ą  s p r o w a d z i ć b y  p o ­
w i n n y  : t j .  p o d a t e k  o d  d o c h o d u  i p r a w o  s z p o r t l o w e .  P i e r w s z y ,  m i m o  j e g o  
w i e l k i c h  p r z y w a r  i l i c z n y c h  s p r z e c z n o ś c i  w  w y k o n a n i u ,  m a  b y ć  n i e z a d ł u g o  
z a p r o w a d z o n y ,  a d r u g i  w e d ł u g  u r z ę d o w e g o  d o n i e s i e n i a  w k r ó t c e  p o t e m  m a  
n a s t ą p i ć .  P o d ł u g  w y k a z u  c ł o w e g o ,  k t ó r y  t e r a z  u s t a ł ,  w y n o s i ł  d o c h ó d  
w  p r o w i n c y a c h  p o p i s o w y c h  r o c z n i e  z a l e d w i e  7  m i l i o n ó w .  N o w e  p r a w o  
ma  b y ć  o d p o w i e d n i e j  z a s t o s o w a n e ,  ale  z a r a z e m  p r z e d m i o t y  d a w n i e j  w o l n e  
o d  o p ł a t y  ce l ne  b ę d ą  t e r a z  p o d c i ą g n i ę t e .  O d w o ł u j ą  s ię  n a  p r z e j r z a n ą  o r d y -  
n a c y ą  s t e m p l a  w H a m b u r g u  i p r z y t a c z a j ą  s z c z e g ó l n i e j  p o d a t e k  p r z y  z m i a n i e  
w ł a s n o ś c i  n i e r u c h o m e j ; p o t e m  p o d a t k i  r o z m a i t e g o  s t o p o i a  p r z y  s u k c c s y a c h .  
D o c h ó d  o d  s t e m p l a  z p o w o d u  t e go  b y ł b y  n a d z w y c z a j n y m , g d y ż  z a m i e r z a j ą  
d o  n i e g o  p o c i ą g n ą ć  t a k ż e  k r a j e  d a w n i e j  n i e n a l e ż ą c e ,  j a k  W ę g r y  z p r o w i n -  
c y a m i  d o  n i ch  n a l e ź ą c em i .  P r z y j ą ć  m o ż n a ,  że  n o w e  p r a w o  i r o z p r z e s t r z e ­
n i en ie  o b r ę b u ,  d o  k t ó r e g o  b ę d z i e  z a s t ó s o w a n e r a , n a p ę d z i  d o  s k a r b u  z 1 5  
m i l i o n ó w  z lt .  a m o ż e  n a w e t  d o  2 0  m i l i o n ó w .  W i d o k i  te  n a g a b a j ą  m i n i ­
s t r a ,  a b y  r z e c z  o w ą  j a k  n a j p r ę d z e j  p r z y w i ó d ł  d o  s k u t k u ,  g d y ż  p o t r z e b y  
p a ń s t w a  w y m a g a j ą  c o r a z  w i ę k s z y c h  d o c h o d ó w ,  w  m i a r ę  j a k  u p a d a  k r e d y t  
p o w s z e c h n y .  Ni ez l i c z o ne  w y d a t k i  na  w o j s k o  b y n a j m n i e j  n i e u s t a j ą ,  a z k a ­
ż d ą  c h w i l ą  o d d a l a  s ię  c o r a z  wi ę c e j  n a d z i e j a ,  a b y  l ic z b ę  w o j s k a  s t o j ą c e g o  
z m n i e j s z y ć  m o ż n a .  M i n i s t e r  f i n a n s ó w  k a z a ł  z n ó w  z a p u k a ć  d o  o s ó b  z n a k o ­
m i t y c h  ś w i a t a  b a n k i e r s k i e g o  z a g r a n i c ą ,  c z y l i b y  s ię  t e r a z  m o ż e  n i e p r z y ł ą -  
cz y l i  d o  p o ż y c z k i ;  lecz  z n ó w  o d e b r a n o  o d p o w i e d ź  o d m o w n ą ,  g d y ż  w o l e l i  
o n i  k a p i t a ł y  s w o j e  p o w i e r z y ć  R o s s y i ,  S a r d y n i i ,  i s p o d z i e w a j ą  s ię ,  źe  k i l k a  
p o m n i e j s z y c h  p a ń s t w  z a ż ą d a  p o ż y c z k i .  A b y  z d r u g i e j  s t r o n y  z a p o b i e d z  
o d m a w i a n i u  o w e g o  k r e d y t u ,  t r z e b a  p o d a t e k  t ak  w y s o k i  i t a k  w c z e ś n i e  j a k  
m o ż n a  z a p r o w a d z i ć .  J e d e n  z d y p l o m a t ó w  d o w i ó d ł  w p r a w d z i e  n i e d a w n o ,  
że A u s t r y a  n i e z d o l n ą  j e s t  z n i eś ć  w i ę k s z y c h  c i ę ż a r ó w  w  p o d a t k a c h  i i n n y  
ś r o d e k  z a p r o j e k t o w a ł ;  l ecz na  r o z w a ż a n i e  p o w o d ó w  za  i p r z e c i w  n i e m o ż n a  
o c z e k i w a ć ,  n i e m n i e j  na  p o t w i e r d z e n i e  s e j m u ; g d y ż  c h w i l a  o b e c n a  wymaga 
p o k r y c i a  d ł u g u ,  i p r z y g o t o w a n i a  na  n i e p r z e w i d z i a n e  a m o ź e b n e  w y p a d k i .  
— W  ob e c  s t a n u  t a k o w e g o  f i n a n s ó w  n i e m o ż n a  z p e w n o ś c i ą  p o c h w a l a ć  o w e g o  
g r o ź n e g o  s t a n o w i s k a  p r z e c i w  P r u s o m ,  p r z e c i w  S z w a j c a r y i  a n a w e t  p r z e c i w  
An g l i i .  B y ć  c h y b a  m o ż e ,  iż j a k  p e w i e n  w y ż s z y  of icer  s ię  w y r a z i ł ,  s z u ­
k a j ą  dla  w o j s k a  f u r a ż u  za g r a n i c ą .  J e ż e l i b y  ta k  mi a ł o  b y ć  w  i s t o c i e ,  t o  
w t e d y b y  w s z y s t k i e  p o d a t k i  n i e w y s t a r c z y ł y  na  u s u n i ę c i e  n i e u f n o ś c i  w  d o ­
t y c h c z a s o w ą  p o l i t y k ę  i n a j ob f i t s ze  n a w e t  d o c h o d y  n i e u k s z t a l c i ł y b y  p o m y «  
s in ie j  s t o s u n k ó w  f i n a n s o w y c h .  P i e r w s z a  a r m a t a  a u s t r y a c k a ,  k t ó r a b y  w e ­
sz ła  p o m i ę d z y  g ó r y  S z w a j c a r y i  b y ł a b y  s t o k r o ć  I z e j s z ą ,  an iże l i  s r e b r o  i z ł o to ,  
k t ó r e b y  p r z e z  to z g i nę ło .

M i n i s t e r s t w o  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  w y d a ł o  r o z p o r z ą d z e n i e  d o  n a m i e ­
s t n i k ó w  t y c h  k r a j ó w  k o r o n n y c h ,  w  k t ó r y c h  p o l i t y c z n a  o r g a n i z a c y a  j u ż  j e s t  
z a p r o w a d z o n ą ,  a b y  n a t y c h m i a s t  p r z y s t ą p i l i  d o  p r z e p r o w a d z e n i a  u s t a w y  
g m i n n e j ,  a m i a n o w i c i e  za ję l i  s ię  o r g a n i z a c y ą  g m i n  m i e j s c o w y c h .

Znaczna część  węg iersk ich  of icerów , k tórzy  w  Październiku r. z. udali
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się przez  Berlin do Ha mburga ,  chciała przyj ąć  s łużbę w  wo jsku  szlezwic- 
kiem. Lecz tamtejsze minis ters two wo jny  oświadczyło,  że mogłoby ich j e ­
dyni e  przyj ąć  jako pro s tych  żołni erzy ,  z uwzględnieniem p rzy  awans ie ;  
i zaledwie kilkunastu przy j ę ło  to p rop oz y cy e ,  inni zaś jak wiadomo,  w y -  
wędrowal i  do Ameryki .

Gazeta Augsburgska  zamieszcza notę  prot es tacyjną  Aus t ry i  przeciwko 
crfur tskiemu sejmowi,  o k tórej  rzeczy wistem is tnieniu długo powątpi ewano.  
Osnowa tej no ty  daje się z redukować  do dwóch  p u n k tó w :  nap rzód ,  ze 
P ru sy  wzię ły  sobie za obowiązek kons ty tucy jną  jedność Niemiec p r zep ro ­
wadzić,  i Aus t rya  nic nie ma do zarzucenia temu u k on s t y tu o w an iu ,  jeźli 
tylko powiedzie  się P ru s om uzyskać przychylenie  się ku temu wszystkich 
i nnych  r zą dó w  niemieckich;  źe jednak Aus t rya  ma sobie za obowiązek 
wspierać  wszys tkie  r ządy ,  które  do pruskiej  teoryi  zjednoczenia przychyl ić  
się nie chcą.

Deputacya  czeskiego koDgresu p rzemys łowego ,  z łożył a w dniu wczo ­
ra j szym minis t rowi  handlu memorya ł  w  przedmiocie związku celnego z Niem­
cami. Minister  w długiej  p rzemowie  wykazawszy  całą ważność swojego 
zadania,  w y n u r z y ł  nadzieję,  źe rozwiązani e jego,  równie  ważne dla Niemiec 
jak dla Aust ry i ,  tak w p r z emys łowym jak w pol i tycznym względzie,  w krotce 
przyjdz ie  do sk u t ku ;  dodał  w ko ń cu ,  że granica celna istniejąca dotąd 
między W ę g r a m i  a resztą p rowincyi  monarchyi ,  będzie niebawem zniesiona.

Peszteński  dziennik M o  r g c n  b 1 a 11 u t r zy m u j e ,  że obiegające od pe­
wnego  czasu pogłoski  o niespokojnościach w południowej  Slowiańszczyzuie,  
są przesadzone,  chociaż z drugiej  s t r ony  przyznaj e,  że znaczne masy wojska 
ściągają w  tę s t ronę,  a z Pesztu codziennie w y pra wi a j ą  tamże działa i ainu- 
nicye.  — Zresz t ą  tenże dziennik podaje  nas t ępny fakt, j ako cechujący obecne 
s tosunki  i usposobienie u my s ł ów  w wo jewódz tw ie  s e r b sk i em: Pan I zydo r  
Nikolicz polecił  u rzędnikom w  Baczkim żu pań s t w i e ,  aby zarządzili  podpi ­
sanie przez prze łożonych gm in ,  zaświadczenia,  które sam miał sobie zreda­
gować w następującej  o snowie :  W  imieniu całej gminy skł adamy serdeczne 
podziękowanie p. nadżupanowi  I zydo rowi  Nikolicz za jego błogą działalność,  
przez którą  tenże zakłócony porządek i spokojność p r zy wr óc i ł ,  upr agniony  
pokój  u s t a l i ł , wzburzone  umys ły  u spoko i ł ,  między ludnościami rozmaitej  
narodowości  w  miejsce rozszerzanej  tamże nienawiści,  przyjacielskie p o ro ­
zumienie i zgodę na nowo  ożyw ia ł ,  i życzenia każdego szczepu tak dalece 
zaspokoi ł ,  że przez sw o ją  n iezmordowaną gor l iwość  stał się bożyszczem 
publicznego szacunku i miłości l u d u ,  że przez swoje  post ępowanie powsze ­
chne szczęście i dob ry  by t  zaprowadzić  us i łował  — które  to dziękczynienie,  
mamy sobie za obowiązek panu szefowi kra ju najuniżeniej  przedstawić.

J a k  zaś w wo jewódz tw ie  p r ak tykowane  jes t  r ównouprawnien i e ,  św iad ­
czy następna wiadomość z Zomb oru :  Nadużycia  i b ezprawia  Nerbow naprze ­
ciw Madziarom przechodzą  wszelką miarę.  W  tein mieśeie jes t  Se rbów 
1 3 , 0 0 0 ,  Madzi arów  1 2 , 0 0 0 .  Wszys tk i e  urzęda są w ręku S e rb ó w ,  p i ­
sma u r zędowe  wy da wa n e  są w języku  serbskim,  pisane kirylicą.  Wszys tk ie  
spo ry  s ądowe  odbyw a ją  się po serbsku.  Madzi ary ,  ka tol icy,  zmuszeni  są 
wszys tkie  święta serbskie (grecko-nieunickie)  obchodzić;  nadto zabierają im 
własności ,  i na publ icznych miejscach sprzedają.

Gazet a  poludn iowo-s lowiańska  donosi  z Zagrzebia:  W  zeszłym ty go ­
dniu p ro ku ra to r  r z ąd ow y  prosi ł  radę banalną o pozwolenie  t raktowania  
wszystkich zwolenn ików federa l i zmu , j ako zdra j ców stanu i wytoczenia  im 
procesu na u t ratę  życia i majątku.  Wszakze  wszyscy członkowie rady ba­
nalnej oświadczyl i  się przeciwko  oryginalnemu wnioskowi  pana Ocić i 
u chwalono  po pros tu przesłanie jego i nemoryału banowi  Jel laczyc,  co też 
bez żaduych komenta rzy  ze s t rony  r ady  nas t ąpi ł o;  w kilka dni po złożeniu 
inemoryału,  nadszedł  zakaz dziennika S ł o v  e n s k y  J u g .

Ostatnie wiadomości  od granicy Bośnii są niepokojące.  Bunt  przeciwko 
namies tnikowi  bośn i j sk i emu , we zy rowi  Ta h i r  b a s z y , coraz większych n a ­
biera r ozm ia rów;  pows tańcy  odmawia j ą  mu wszelkiego posłuszeństwa,  
i postanowil i  nie dać się więcej uwodz ić ,  ale raczej zbrojną  r ęką  uderzyć

na Bania lukę ,  wzbronić  namiestnikowi  wejścia do Kra iny  i zmusić go do 
przyobiecanego pod Bichaczein uwolnienia  od poda tków.  6go  b. m. po­
wstańcy na wszystkich  zamkach dawali  sa lwy  z moźdz ie rzy ,  na z n a k , że  
wszyscy zdatni  do broDi mieszkańcy zebrać się mają w  Kazie. J a ko ż  zna ­
czna liczba zb ro jnych  zebrała się tam i w Pechi ;  Kedicz i Ahme t  Aga Fa t -  
kicz s toją  na czele pow s t ań có w ,  l i g o  pos t anowiono  w yru szy ć  do Izacic, 
tam się skoncen t rować  i dalszy plan ułożyć.  W e z y r  z T ra w n ik a  % swojćin 
wojskiem ma j uż  być  w mar szu ,  dla tego powst ańcy  zamierzają pierwej  
ude rzyć  na Bihacz,  baszę Bisczewicza z tamtąd wypędz ić  i twierdzę  obsa­
dzić,  a potem dopiero działać dalej przeciwko wezy rowi .  T ah i r  basza 
wezwał  powst ańców do posłuszeństwa i zarządzi ł  spłacenie po da tk ów ;  g d y  
mu jednak s t anowczo odm ówiono ,  oświadczył ,  że bez żadnego pobłażania,  
całą silą, j aką ma do dyspozycyi ,  zmusi  ich do uległości. W  krótce zatein 
przyjdzie  do k rwawego  spotkania.

W  R o m a n o ,  w M o łd a w i i ,  z d a r z y ł  się  n a s t ę p n y  w y p a d e k :  Podczas
wojny  węgierskiej  pewien żyd przewozi ł  przez mo łdawską  granicę znaczną 
ilość kul woskowych ,  które  inu j ako  podej r zanemu odebrano i w magazynie  
wo j skowym z łożono ;  nie da w n o ,  z okazyi  pod róży  objazdowej  jenerała  
Liiders,  wspomnione kule ,  na wniosek pewnego oficera rozdano pomiędzy  
żołnierzy i p r zypadk i em,  przy  rozcięciu jedoej  z nich odk ry to  korespon-  
dencyą  Bema z Mołdawią;  do kogo takowa by ł j  ad r e sowana ,  n iewiadomo.

K a r y n t i a .  — Z Klagenfur tu p i s zą ,  że Górgej  wciąż żyje w wielkiem 
odosobnieniu od św ia t a ,  czysty blask słońca razi jego zbrukane sumienie.  
Nieodwiedza ani kawiarń  ani teat rów,  niewchodzi  w żadne t owarzys twa ,  
i w ogóle bardzo rzadko z domu  wychodzi .  Rana  na g łowie jego zadana  
przez owego huzara  już się zagoi ł a ,  ale w ew ną t r z  toczy Gorgeja robak  
nieuleczony.

P o z n a ń ,  d. 2 6 .  Lutego.  — W od a  w Warc i e  wciąż p r z ybywa .  Dziś 
dochodzi  21  stopni .  Na moście chwaliszewskiin zanurzaj ą się wozy  pod 
osie. Rzeka ciśnie się t rzema ul icami,  szeroką ,  butelską i w od ną ,  do s t a ­
rego rynku .  Butelską ulicę j u ż  w połowie zalała. Na chwal iszewie około 
domu zajezdnego pod Krakusem w yrw a ł a  g łęboką  p rze rwę  i przecięła przez 
to zupełnie komun ikacyą z tumem.  W o d a  płynie także przez most  cybinski .  
J e d y n ą  komunikacyą u t r zymują  mosty forteczne pomiędzy obu brzegami 
W a r t y  i łączące je wały.  Arkady  pod mostami forteczneini całkiem zalane,  
tak że woda znajduj e wielki opó r  w odp ływie.  Niwela torom i budown iczym 
for tecznym przypi sać  należy to za t r zymanie się wód sp i enionych,  gdyż  
n i e p odo bna , aby takie rnassy wody  w ścieśnionych kanałach ł a two mog ły  
się przecisnąć.  Uważal iśmy to j u ż  daw n ie j ,  że odkąd wys tawiono w a ł y  
i mos ty for teczne,  co rok mamy znaczną wodę  w  Warc i e  i z przedmieść 
muszą się wyp row ad zać  biedni mieszkańcy do wyższych  ok ręgów miasta.  
Sys t emat  przeto robót  wodnych  musi  być zmieniony,  jeżeli rok rocznie nie- 
mają  być  zatapiane posiadłości mieszkańców wschodnich przedmieść P o zn a ­
nia. Popa t r zmy  dzisiaj na tych biednych ludzi ,  k tór zy  z dziećmi i s t ar ­
cami rozłożyl i  sie po zakątkach miasta naszego , jaka ich przyszłość czeka. 
Nie na dz iś ,  nie na j u t r o  pamiętać w y p a d a ,  los k tóry ich do tk n ą ł ,  w y ­
wrze  w p ły w  nienajednego na długie lata. A więc współobywa te l e!  t y m ­
czasem pamiętajmy o zasi łku dla nich nieodbicie p o t r z e b n y m , a później  
t rzeba będzie pomyśleć o zabezpieczeniu przyszłości  nieszczęśl iwym! W  tej 
chwili  dowiadu jemy s i ę ,  że kilka domów na Chwal iszewie się zawali ło,  
inne ten sam los czeka ! *

jfc i i e »• a t »« r « •

» G azety wielkopolskiej n iedzie lnej« w y s z e d ł  Nr .  8.  z a w ie r a :  S ł o w o  
o  u s p o s o b i e n iu  n a r o d u  po l sk iego  p r z y  u s t a no wi en iu  k o n s t y t u c y i  dn.  3.  
Ma ja  1791.  r. p r z ez  L.  W .  -  L i s t y  o  K r a  k o  w ,  e ( l i s t  p i e r w s z y ) .  _  
P r z e g l ąd  D o l i t y c z n y .  —  O ś w i a d c z e n i e  p. J W o y k o w s k i c j .  —  D oniesie­
nie o" w ab i e n i  z e b ra n i u  dn.  2. M a r c a  ko la  t ow arzysk i ego .

i miejs c  t a r g o w y c h  n o r m a l n y c h ,  m a j ą c y c h  się 
z a s t o s o w a ć  p r z y  ok u p i e  c i ę ż a ró w  r e a l n y ch ,

F a n t y ,  k tó r e  w  mies i ącach  K w i e t n i u ,  Ma j u ,
C z e r w c u ,  L i p c u ,  S i e rp n iu  i W r z e ś n i u  do  u p ł y -  —  , ninieisve. . ,
n i o ue go  czasu  w z i ę t y c h  p o ż y c z e k ,  i w 6. mie-  p o d p i s a n y R a d z c a  Z i emiański  w z y „_
s ińcach późn i e j  n ie  w y k u p i o n o  z t u t e j s zego  lo in-  t y ch  wszys tk i ch  z p o w i  , * .  r e a l ny ch  u n i a  
b a r d u  mie j ski ego,  sp r z e d a n e  bę dą  pub l i c zn i e  k tó r z y  d o  po b i e r an i a  cię 
w  t e r m i n a c h  2 9 .  i 3 6 .  K w i e t n i  a r. b.  w  g o ­
d z in ac h  p r z e d p o ł u d n i o w y c h  o d  9t e j  do  12stej  
n a  Ra tu s zu .

P o z n a ń ,  dn i a  5. S ty cz n i a  1850.
M a g i s t  r  a t.

k t ó r z y  d o  pobić 
p r a w o ,  a ż eby  się na

S w iez c  ln i ane i r z e p a k o w e  m a k u c h y  zna jdu j ą  
się z a p as e m w  sk ł adzie  ga z o c t e ru  i olcni  w  P o  
zn an iu  p r z y  u l i cy  Z a m k o w e j  i n a roż n i ku  r y n k i  
Nr.  84.  A d o l f  A s c h .

O B W I E S Z C Z E N I E .
P o d a j e  się n iu i e j s zem d o  pu b l i c zn e j  w i a d o ­

m o ś c i ,  źe W n y  S t a n i s ł a w  C h ł a p o w s k i  
z  T u r  w i, k o n t r a k t e m  p r z e d ś l u b n y m  z dnia  13. 
L i s t op ad a  1849. r. z żoną  s w o j ą  W n ą  Z o f i ą  
z  K u r n a t o w s k i c h ,  w s p ó l n o ś ć  ma j ą tk u  i d o ­
r o b k u  wy łącz y l i .

G o s t y ń ,  dn ia  26. L i s t op ada  1819.
K r ó l .  D e p u t a c y a  s ą d o w a .

O B W I E S Z C Z E N I A  
N a  m o c y  §• 3.  u s t a w y  z  dnia  19. L i s t opada  

1849,  t yc zą ce j  się u s ł a u t w i e u i a  c e u  n o r m a l n y c h

| ) I « I W U .  C l / . r .  i l l *

d z i e ń  11.  M a r c a  r. b.  p r z e d p o ł u d n i e m
o g o d z i n i e  l l s t e j

w  sali tu te j szego  Ra tu sza  w  celu  ob ra n i a  c z ło n ­
k ó w  na Kommis syą  ob w o do w ą ^  zeb ra l i .  

G n i e z n o ,  dnia  7. L u t e g o  1850.
K r ó l .  R a d z c a  Z i e m i a  ń s k i.

Nas iona  j a r z y n ,  k w i a t ó w ,  t r aw  i d r z e w ,  ja-  
ko t eż  geo rg in i e  i r o ś l i n y  s ł u p k o w e ,  d r z e w a  
o w o c o w e ,  k r z e w y  d o  o z d o b y  ogrodów-,  zna j  
d u j ą  się w  d o b r y m  ga tunku  u mnie na sp r z eda ż ,  
a sp i sy  ich mo żna  w  mie szkan iu  ino jem na u l i cy  
K ró l e w sk i e j  p o d  Nr .  6 - / 7 .  tu  w  miejscu dos t ać .  
Na  żądani a  w listacli f r a n k o w a n y c h  p rze ś l ę  t a ­
k o w e  t akż e  f r a n c o .

P o z u a ń , dnia  22. L u t e g o  1850.
H, B a r t h o l d ,  Prow . Inspektor płautacyj.

ii hi-m f/ielilff iierlłńakićj.

Unia 25. L u teg o  1850.

P ożyczka  r z ąd o w a  d o brow olna  
Oliligi  d łu g u  s k a r b o w e g o  . • 
O bl ig i  p rc in iów  h and lu  iuorsk .  
O b l ig i  M a rc h i i  E le k t ,  i N ow  ej 
O b l ig i  m ia s t a  I t e r l in a  ■ . • • • 
L is ty  zas taw  ne  P r u s s .  Z a c h ó d  

_ _ \ v .  X  Po z u a n sk .
,  d i to  n o w e

P r u s s .  W s c h ó d .  
” . Pomorsk ie .  . .

M a rc h .  EIck.i N.
F ry d ry c h sd o ry  .........................
Julie  m o n e ty  z ło te  po 5 tal ,  . 
U i s c o u l o ..........................................
Dr,  żel, Starogrod-Pozuańskicj

S t o ­
pa

prC.

3‘,
5

? •

5

N a  | i r .  k u r a n t

p ap ie ­
r a m i .

104}

1041
924 

100 j
90}
96
96]
13/,
124

go to ­
wizną.  

105~  
874 

1031

95}
96
I-Vt
12 }

3} 83} ft } got.


